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STOWARZYSZENIE ROBOTNIKÓW  CHRZEŚCIJAŃSKICH 
W  LUBLINIE (1909-1918)

Powstało ono w Królestwie, za spraw ą ks. M arcelego G odlew skie­
go, z początkiem  bieżącego stulecia L Inspiracją stał się przykład w iel­
kopolskich inicjatyw  na odcinku robotniczym , podejm ow anych przez 
duchowieństwo. W  pierw szych latach XX w., w  okresie poprzedzają­
cym jeszcze rew olucję 1905 r., u tw orzył ks. Godlewski w  W arszaw ie 
grupę robotniczą, k tórej nadał nazw ę „Straż" K rólestw a Polskiego 
i Litwy. Stow arzyszenie to  było nie zarejestrow ane, ta jne  2, i działało 
do 1905 r. W tedy dopiero, w  następstw ie ogłoszonego 30 X 1905 r. przez 
cara M ikołaja II m anifestu zapow iadającego erę  k o n s ty tu c y jn ą 3, ks. 
M. Godlewski przekształcił „Straż" w  Tow arzystw o Sw. Józefa, zorga­
nizowane przy kościele Sw. Krzyża w  W arszaw ie, legalne, zgłoszone 
u władz rządow ych. Robotnicy skupieni przez niego w  tym  tow arzy­
stwie domagali się jednak, by  założył w prost stow arzyszenie robo tn i­
cze 4.

W ychodząc naprzeciw  tym  żądaniom  ks. Godlewski już w  końcu

1 Ks. M. Godlewski urodził się 151 1865 r. w e w si Turczynie w Łomżyńskiem. 
Seminarium Duchowne ukończył w  Sejnach. W yśw ięcony został na kapłana w 
1888 r. Doktorat uzyskał w  Rzymie w  1893 r. Jako w ikary pracował w  Jedwabnem  
pod Łomżą, w  Łodzi, a od 1896 r. w  W arszaw ie przy kościele  Sw. Krzyża. W  1906 r. 
został rektorem kościoła Sw. Marcina, a w  latach 1915-1945 był proboszczem pa­
rafii WW. Świętych w  W arszawie. Inicjator szeroko rozumianej Demokracji Chrześ­
cijańskiej w  K rólestwie Polskim, po przekształceniu się jej w  stronnictwo politycz­
ne, n ie związał się z nim, lecz z Narodową Demokracją. W  czasie II w ojny św iato­
wej niósł pomoc Żydom. Zmarł w  Aninie pod W arszawą 26X11 1945 r. Zob. Polski 
słownik biograiiczny  t. VII s. 180.

- A. W ó y c i c k i .  Chrześcijański ruch robotniczy w  Króles tw ie Polskim. Piotro- 
gród 1915 s. 156 n.; J. S t a s z e w s k i .  Katolickie organizacje robotnicze na ziemiach  
polskich w  latach 1891-1914. „Studia z D ziejów  Kościoła Katolickiego" 1:1960 s. 78.

3 S. G o d l e w s k i .  Reiorma konsty tucyjna  w  państwie rosyjskim.  W arszawa 
1906 s . 59 n.

4 W ó y c i c k i ,  jw.  ś. 157 n.



1905 r. zwrócił się do generał-gubernatora w arszaw skiego i 5 I 1906 r. 
uzyskał od niego zgodę na utw orzenie stow arzyszenia, w którym  ro­
botnicy m ogliby pogłębiać swoje um iejętności zawodowe. Już 121 1906 r. 
poinform ow ał on oberpolicm ajstra W arszaw y, że za pozwoleniem a r­
cybiskupa w arszaw skiego i w  porozum ieniu z innymi duchownymi, w 
oparciu o m anifest carski z 30 X 1905 r., utw orzył Stowarzyszenie Ro­
botników  Chrześcijańskich, a wraz z nim również Stowarzyszenie S tró­
żów Domowych. Zgłoszenie to  przy jął do wiadomości generał-guberna- 
to r w arszaw ski 11 VI 1906 r. i potw ierdził fakt istnienia stow arzysze­
nia 5. O statecznie zostało ono zalegalizow ane w  grudniu 1906 r.6, w 
związku z zatw ierdzeniem  statu tu . N astąpiło to  8/21 XII 1906 r. Dzień 
później s ta tu t został ogłoszony 7.

Przew idyw ał on, iż Stow arzyszenie Robotników Chrześcijańskich 
będzie organizacją ogólnokrajow ą, działającą w  całym  Królestwie. 
W  paragrafie  1 stw ierdzał też, że „Stow arzyszenie Robotników Chrze­
ścijańskich m a na celu podniesienie stanu  robotniczego pod względem 
religijno-m oralnym , um ysłowym , społecznym, m aterialnym  i naro­
dow ym ''. Z czasem, 2 6 1 1908 r., na podstaw ie upow ażnienia zebrania 
ogólnego z 9 I 1907 r., w prow adzono uzupełnienie do powyższego tekstu, 
zredagow ane przez ks. Jerzego  M atulewicza, przyszłego arcybiskupa 
i odnow iciela zakonu m arian ó w 8, dodając słowa: „według zasad Koś­
cioła Rzym sko-Katolickiego" 9. Po nich następow ał tekst nie zamiesz­
czony w pierw otnym  brzm ieniu statu tu: „W  Chrześcijańskim  Stowarzy­
szeniu Robotniczym, jako  bezpartyjnym , agitacja partyjno-polityczna 
jest bezw zględnie w zbroniona i członek, gdyby w łonie Stowarzyszenia 
dopuścił się agitacji party jno-politycznej, będzie w ykluczony na zasa­
dzie paragrafu  13 o sposobie w ykluczania członków. Poza Stow arzy­
szeniem  każdy członek może należeć w edług w łasnego uznania do 
w szelkich partii politycznych na gruncie narodow ym  stojących, zgod­
nych z zasadam i w iary".

S tatu t przew idyw ał, iż Stow arzyszenie Robotników Chrześcijańskich,

3 Archiwum Główne Akt Dawnych w  W arszawie. Zespół akt: Kancelaria War­
szaw skiego Generał-Gubernatora vol. 104423a cz. II k. 24 (pismo gubernatora z 14 VI
1906 r.).

6 J. O r z e c h o w s k i ,  A.  K o c h a ń s k i .  Zarys dz ie jów  ruchu zawodowego  w 
Króles tw ie  Polskim (1905-1918). W arszawa 1964 s. 250.

7 Archiwum Państw owe Miasta W arszaw y i W ojewództwa W arszawskiego. 
Zespół akt: W arszawski Gubernialny Urząd do Spraw Stowarzyszeń (WGUSS) vol. 
1906/75.

8 A. P e t r a n i. Ks. A rcyb iskup  Jerzy Matulewicz. „Pro Christo et Ecclesia" 
1968 s. 9-23.

9 WGUSS vol. 1906/183 (pismo Zarządu Głównego Stowarzyszenia Robotników  
Chrześcijańskich do gubernatora w arszawskiego z 28X1 1909 r.).



aczkolwiek pow ołane w środow isku katolickim , grupow ać m iało jednak 
w szystkich pracujących chrześcijan, nie ty lko  katolików . N ależeć poza 
tym mogli do stow arzyszenia nie ty lko  robotnicy, lecz rów nież rze­
mieślnicy, sprzedawcy, pracow nicy handlu, pracow nicy rolni, sło­
wem — wszyscy zatrudnieni.

Najniższą kom órkę organizacyjną Stow arzyszenia Robotników 
Chrześcijańskich stanow iło koło, zrzeszające przynajm niej 30 człon­
ków. W ybierało ono zarząd, w  skład k tórego  wchodził rów nież „ksiądz 
patron", rzadko jako  prezes. Grupa kół, niezależnie od podziału te ry ­
torialnego kraju , tw orzyła okręg, też z zarządem  i swoim patronem . 
Instancję najw yższą stanow ił Zarząd G łów ny sk ładający  się z 12 człon­
ków i patrona, k tórym  był ks. M arceli Godlewski. Za podstaw ę dzia­
łalności społecznej Stow arzyszenie Robotników Chrześcijańskich p rzy ­
jęło encyklikę Leona XIII Rerum  n o va m m  i dokum enty  społeczne pa­
pieża Piusa X 10.

Nie przeszkodziło to jednak  Związkowi Katolickiem u zwalczać Sto­
warzyszenia Robotników Chrześcijańskich. Zw iązek ten  rozw inął dzia­
łalność w  K rólestw ie z chwilą zatw ierdzenia jego sta tu tu  przez władze 
rządowe, co nastąpiło 20 III 1906 r . 11 M iał on być dom eną działania 
społecznego ludzi świeckich, a le  pod ścisłym  kierow nictw em  księży, 
w kołach parafialnych i oddziałach diecezjalnych. Na czele Związku 
Katolickiego stał Ju lian  hr. O strow ski, zdecydow any przeciw nik De­
m okracji Chrześcijańskiej, którym  to mianem potocznie określano Sto­
warzyszenie Robotników Chrześcijańskich 12. Związek Katolicki cieszył 
się stałym  poparciem  wyższego duchow ieństw a 1S. Działał jednak  głów ­
nie na wsi.

Stowarzyszenie Robotników Chrześcijańskich, pozbaw ione takiej 
opieki, zyskało oparcie w  niższym duchow ieństw ie. Sym patyzow ał z nim 
niejeden m łody w ikary, czasami i proboszcz, zostając patronem  koła 
lub okręgu.

W  Lublinie Stowarzyszenie Robotników Chrześcijańskich i Związek 
Katolicki znalazły w spólne oparcie i siedzibę w  parafii św, P a w ła u . 
Stowarzyszenie Robotników Chrześcijańskich, mimo że w  prasie  lu ­
belskiej w ystępow ano o jego utw orzenie już w  1907 r. 15, pow stało w

»» „Polak-Katolik" nr 10 z 121 1907 s. 2.
11 S t a s z e w s k i ,  jw. s. 84.
12 W ó y  c i c k i, jw. s. 240.
is „Rola” nr 23 z 8 VI 1907 s. 349.
i i  W ojew ódzkie Archiwum Państw owe w  Lublinie. Zespół akt: Lubelski Guber- 

nialny Urząd do Spraw Stowarzyszeń (LGUS) vol. 91 (pismo z 14 III 1909 r.), 179 
(pismo z 4 III 1908 r.).

is „Polak-Katolik" nr 292 z 20X11 1907 r.



Lublinie późno 16. N ie znam y jednak  przyczyn, k tóre spraw iły, że Lub­
lin przez kilka lat pozbaw iony był koła Stowarzyszenia.

O utw orzenie w  Lublinie takiego koła w ystąpił do gubernatora lu­
belskiego 14 III 1909 r. ks. M arceli Godlewski z W arszaw y, w ystosow u­
jąc odpow iednie pismo. Zgłosił on gubernatorow i, na podstaw ie parag­
rafu 4 praw a o stow arzyszeniach z 8/21 XII 1906 r., fakt pow stania w 
Lublinie filii Stow arzyszenia Robotników Chrześcijańskich. W e wspom­
nianym  piśm ie przedstaw ił ks. Godlewski gubernatorow i lubelskiem u 
rów nież skład zarządu Stow arzyszenia Robotników Chrześcijańskich w 
Lublinie.

Zarząd stanow ili: przew odniczący — Bolesław Rowiński, robotnik 
na K ośm inku17; w iceprzew odniczący — Stanisław  Kondys, robotnik 
z Bronowie; sekretarz  — M arian Sowa, oficjalista z Piask; zastępca se­
k re ta rza  — Franciszek Stefański, robotnik z Piask; kasjer — A leksander 
Filipowski, w łaściciel zakładu garbarskiego na Kalinowszczyźnie. 
W  skład zarządu wchodzili też: Bronisław Zarnowicki, robotnik z Kali- 
nowszczyzny; Jan  Jankow ski, oficjalista z Piask; Józef Sikorski, robot­
nik z Piask. Patronem  lubelskiego Stow arzyszenia Robotników Chrześ­
cijańskich był ks. Stanisław  Samorek, w ikary  przy kościele Sw. Pawła, 
przy  którym  z kolei inny w ikary, ks. Józef Pruszyński, kierow ał kołem 
Zw iązku K atolickiego 18. Z resztą sam ks. Sam orek w cześniej w stąpił do 
Zw iązku K atolickiego i w  1908 r. był w ybrany  członkiem zarządu lu­
belskiego koła Związku 19.

Zebrania zarządu Stow arzyszenia Robotników Chrześcijańskich w 
Lublinie i ogólne koła odbyw ały się w  dom u parafii Sw. Pawła. Zarząd, 
w  obecności patrona, ks. Sam orka, zbierał się w  1. i 3. niedzielę każdego 
m iesiąca o godzinie 7 wieczorem. Z końcem  1909 r. lubelska filia Sto­
w arzyszenia Robotników Chrześcijańskich liczyła już 277 członków, nie 
ustępując swą liczebnością kołu  Zw iązku Katolickiego, k tóre grupowało 
w iększość sw oich członków spośród m ieszkańców  podlubelskich wsi. 
Przy kole Stow arzyszenia Robotników  C hrześcijańskich w Lublinie

18 W ó y  c i e k i ,  jw . s. 218.
17 W edług innych źródeł miał on być robotnikiem w  fabryce — Plage i Leśkie- 

wicz. Zob. O r z e c h o w s k i ,  K o c h a ń s k i ,  jw. s. 251.
w LGUS vol. 179 (pismo z 4 III 1908 r.).
i® Ks. S. Samorek urodził się 15 VIII 1879 r. Gimnazjum ukończył w  Zamościu 

w  1895 r., a w  1902 r., po ukończeniu Seminarium Duchownego w Lublinie, został 
w yśw ięcon y  na kapłana. W  tym że roku został wikarym w parafii Fajsław ice w  pow. 
krasnostawskim, w  1903 r. w  parafii M okrelipie w  pow. zamojskim, w  1905 r. w  pa­
rafii Turobin. Z dniem 2 3 II 1906 r. objął obowiązki wikarego w  parafii Sw. Pawła 
w Lublinie. Zob. Archiwum D iecezjalne w  Lublinie (ADL) rep. 60 Ilb 562 (akta oso­
bow e ks. Stanisława Samorka), 601X 18 (pismo ks. J. Pruszkowskiego do bpa Fr. 
Jaczew skiego z 17 III 1908 r.).



istniała biblioteka z czytelnią zarów no książek, jak  i czasopism, do­
stępna dla członków 20. Koło lubelskie Stow arzyszenia Robotników 
C hrześcijańskich uw ażane było w skali k rajow ej za dość liczne 21.

W  1910 r. w ładze rosy jsk ie w ystąpiły  z pretensją, że S tow arzysze­
nie Robotników Chrześcijańskich w Lublinie prow adzi pro tokóły  swych 
zebrań tylko w języku polskim, a nie w  polskim  i ro sy jsk im 22. W  od­
powiedzi w iceprzew odniczący zarządu Stanisław  Kondys w yjaśnił, iż 
zarów no protokóły posiedzeń zarządu, jak  i księgi kasow e prow adzone 
są wyłącznie po polsku, ponieważ ani on, ani zarząd nie otrzym ał w  tej 
spraw ie żadnych poleceń tak  od Zarządu Głównego, jak  i od w ładz gu- 
bernialnych. W  statucie stow arzyszenia też nie powiedziano, w  jakim  
języku należy redagow ać protokóły  zebrań i prow adzić księgow ość.

W yjaśnień w  tej spraw ie nie złożył przew odniczący zarządu Bole­
sław Rowiński z tej racji, że w yjechał ,,na robotę sezonow ą" poza Lub­
lin. Dlatego kierow nictw o nad stow arzyszeniem  przejął Kondys 23.

W yjaśnienia jego zresztą trafiły  władzom  gubernialnym  do przeko­
nania tylko częściowo. W  kilka m iesięcy później polecono lubelskiem u 
Stowarzyszeniu Robotników Chrześcijańskich, aby w szelką korespon­
dencję i dokum enty przeznaczone dla w ładz rządow ych prow adziło w 
języku rosyjskim . Jedynie w  działalności w ew nętrznej (uchwały, p ro ­
tokóły zebrań) pozwolono używać języka polskiego, z tym  jednak, żeby 
do tekstu  polskiego dołączony był rów nież tekst rosyjski. W yłącznie po 
polsku mogła być prowadzona korespondencja z członkami stow arzy­
szenia 2i.

W yjazd z Lublina, w  celach zarobkow ych, dotychczasow ego p rze­
wodniczącego Stow arzyszenia Robotników C hrześcijańskich m usiał po­
ciągnąć za sobą trudności organizacyjne. Poza tym  przedłużał się. Stąd 
też na ogólnym zebraniu członków Stow arzyszenia Robotników  Chrześ­
cijańskich, k tó re  odbyło się w  Lublinie 3 0 IX 1910 r., w ybrano  prze­
wodniczącym, w m iejsce Bolesława Rowińskiego, kraw ca Paw ła Dzie- 
wickiego. Nie wchodził on dotąd w  skład zarządu i o jego  zaangażo­
waniu we wcześniejszą działalność stow arzyszenia nic nie wiemy. 
W  kilka tygodni po jego wyborze, m ianow icie 26 XI 1910 r., utw orzono 
w Lublinie oddział Stowarzyszenia Robotników  C hrześcijańskich i uży­
wano tej nazw y zamiast koło. Kto został przew odniczącym  oddziału, 
kto patronem , niestety, nie w ie m y 25. Zresztą, może odm ienną jedynie

20 LGUS vol. 91 (pismo policmajstra Lublina z 1611910 r.).
21 W  ó y  c i e k i ,  jw. s. 218.
22 LGUS vol. 91 (protokół z 15 V 1910 r.).
23 Tamże (protokół z 28 V 1910 r.).
2* Tamże (pismo guberanatora lubelskiego z 25 VII 1910 r.).
25 Tamże (gubernator warszawski do gubernatora lubelskiego 11 II 1911 r.). W ia-



nom enklaturą określano dotychczasow e koło. Jest to tym bardziej praw ­
dopodobne, że w skali k rajow ej Stow arzyszenie Robotników Chrześci­
jańskich w Lublinie nadal nazyw ano kołem, a nie oddziałem 26.

Źródłow e inform acje o działalności Stow arzyszenia Robotników 
C hrześcijańskich w Lublinie u ryw ają  się na 1911 r. Działało ono jednak 
i później, także w  okresie I w ojny światow ej, jak świadczą o tym cho­
ciażby fragm entaryczne wzm ianki prasow e i zaw arte w niektórych p ra ­
cach 27.

W iem y też, iż Stow arzyszenie Robotników Chrześcijańskich w Lubli­
nie u tw orzyło w  okresie okupacji austriackiej w łasną Kasę Chorych. 
Składka członkow ska w ynosiła 2#/o od zarobków. Pokryw ano całkowite 
leczenie członka kasy i do 1/4 sumy składek leczenie osób z rodziny. 
Zapom oga chorobow a w ynosiła dla osób żonatych i dla mężatek^ 50°/# 
zarobków , dla sam otnych 3 5 % 28. Przy lubelskim  Stowarzyszeniu Ro­
botników  Chrześcijańskich pow stał też w  1916 r. Dział Handlowy. W  je ­
go Ustawie, w  paragrafie  3 stw ierdzono, iż „Stowarzyszenie otw iera 
i urucham ia Dział H andlow y autonom iczny i dąży do rozw oju tego 
działu na zasadach spółdzielczo-spożywczych w śród klasy  robotniczo- 
rzem ieśln iczej"29. O konkretnych  jednak  inicjatyw ach spółdzielczych 
Stow arzyszenia Robotników Chrześcijańskich w Lublinie w  tym  okre­
sie, o jego sklepach, m agazynach, w ytw órniach — w źródłach infor­
m acji nie spotykam y. Być może, w  większym  stopniu były  to  wszystko 
projekty , w  części jedynie realizow ane.

Faktem  niem niej pozostaje, że i w  trudnych latach w ojennych Sto­
w arzyszenie Robotników Chrześcijańskich w Lublinie przejaw iało dzia­
łalność, podejm ując szereg śm iałych inicjatyw . Rozwojem Stow arzy­
szenia Robotników  Chrześcijańskich w Lublinie kierow ał w tym  czasie 
nadal, aż po r. 1918, a naw et i później, w  pierw szych latach  Polski 
niepodległej, ks. patron  Stanisław  Samorek. Zaprzestał tej działalności 
dopiero w  1919 r., k iedy  m ianow any został adm inistratorem  parafii w 
Nieliszu 30.

domo natomiast, iż po utworzeniu 22 III 1913 r. oddziału Stowarzyszenia Robotników  
Chrześcijańskich (a może też jedynie koła określonego tylko oddziałem) w Siedlcach, 
jego patronem został ks. Józef Scipio deł Campo. Tamże (pismo ks. M. Godlewskie­
go z 22 III 1913 r.).

ze W ó y c i c k i ,  jw. s. 218.
27 O r z e c h o w s k i ,  K o c h a ń s k i ,  jw. s. 251.
28 U stawa Kasy Chorych przy Stowarzyszeniu Robotników Chrześcijańskich w 

Lublinie (druk). ADL rep. 60 Ilb 562.
29 Ustawa Działu Handlowego Stowarzyszenia Robotników Chrześcijańskich w 

Lublinie (druk). Tamże.
30 Tamże (pismo do dziekana szczebrzeskiego z 21 VII 1919 r.).



„THE ASSOCIATION OF CHRISTIAN WORKERS" IN LUBLIN
(1909-1918)

Summary

The Association of Christian W orkers (Stowarzyszenie Robotników Chrześcijań­
skich) was founded in the Kingdom of Poland by Rev. Marceli G odlewski as a result 
of a liberalization in Russian policy which was brought about by the 1905 revolu­
tion. Its aim was to improve workers' religious, intellectual, social, material and 
national life. A ll working Christians could be members including non-Catholics. In 
Lublin the A ssociation was formed relatively  late, not till 1909. It was founded at 
the parish of Saint Paul w hose pastor Rev. Stanisław Samorek was its first patron. 
The first leader of the Lublin branch was Bolesław  Rowiński; he was follow ed by 
Paweł Drzewiecki, the tailor. During World War I the A ssociation founded a D is­
pensary for its members and a special Trade Department w hich was very active in 
cooperative movements. The Association was also comm only called Christian D e­
mocracy.


